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Przy odnawianiu Kościoła XX. Reformatów  w War
szawie, klóre obecnie odbywa się, mianowicie przy od
bijaniu starego tynku w Kaplicach Śgo A n t o n i e g o  i Śgo 
F r a n c i s z k a ; w  tych dniach odkryto, pod przewodni
ctwem Profesora P. Rafała Hadziewicza, utalentowa
nego naszego artysty, dawne malowanie ścienne alfre
sco, którem jak pokazuje się, cały Kościół był niegdyś 
ozdobiony. Malowanie to, o ile sądzić można z dotych
czasowego zeskrobania, przedstawia w medaljonach 
sceny z żywota Śgo A n t o n i e g o  i Śgo F r a n c i s z k a , a wy
konane było zapewne w początkach zeszłego stulecia. 
Mamy nadzieję, iż zdołamy później odkryć nazwisko 
artysty, i czas, kiedy istotnie malowanie to było zdzia
łane. Jeżeli, jak to projektuje szanowny Profesor Ha- 
dziewicz, wspomnione alfresca  przywrócone i odno
wione zostaną, tym sposobem ta Ś w i ą t y n i a  P a ń s k a  
wzbogaconą będzie zabytkiem, o jakim naw et nikomu 
dotąd nie było wiadomo.

Przez Najwyższe Rozkazy J. C. K. M., otrzymują rangę za od
znaczenie się w  służbie: Asscsora Kolegjalnego: Pisarz Kanc.Zie- 
miaus: w W arsz: F om iankiew icz;  Assesorowie: Sądu Kryminał: 
w Lublinie M ierzejew ski, i Tryb: Cyw: w Radomiu Szepictow ski; 
Podprokuratorowie Sądów Pot: Popi-:, Łęczyckiego Z gliczyń sk i, i 
Płockiego B a rto ld ;  Pisdrz Lubels: Sądu Krymi: M ilkow ski; Kon
troler Iszej kl: w  Administracji XtwaLowie: Łołnhiski, i Intendent 
pałacu Skierniewickiego (9 klassy) G rejber; w Wydz: K. R.P. i S., 
Naczelnik W ar: Maga: głó: wyrobów żelaz: Zam ościchi, i Komisarz 
Ekono: Łubieński; Rewizorowic Pomiarów: Członek Rady tiudo- 
wniczej N iew iarow ski, dymissjonow: Sztabs-Kapitan B u try m ,  i 
Referent Sekcji długów b. X lw a W ar: Chmielewski; Rewizorowie 
Skarbowi: P leszczyń tki, Chodecki, Żebrow ski i Jagielski; Na
czelnik Sekcji Skarbo: w Rządzie Gub: W arsz: M arkowski; Naczel
nik Kontroli Skaibo. w Gub: Pioz: S tob iecki; Członek Rządowy Ad
ministracji docbo. skarbo: taba: D uński, Starszy AdjunktKomisarza 
delegowanego do odbioru soli od Rządu Austrjac: w Krakowie Pless; 
Poborca Kassy Guber: W arsz: E lzanow ski, i KasSjcr Główny Dyre
kcji Tow: Kred: Ziems: Zaw istow ski; Pisarze Dyrekcji Szczegóło: 
Tow. Kred: Ziem:, Warszawskiej B rzozow ski, Lubcls: Pom orski, 
Augustows: Żm ijew ski, i Radoms: Januszew icz; Referent Wydz: 

izemysłu i Kunsztu w K- R- S. W . i D., Itadca Ilonoro: N icw ia - 
? ou s  -iy Starszy Pomocnik Naczelnika Ptu W arsz: Ilo lla torow ic:
i Kommisarz Administracyjny Cyr: 2 i 3 Warsz: Policji Administra
cyjnej Janiszev)ski.

N a jja ś n ie js z y  PAN, udzielićraczył pensje emerytalne 
i dodatki do takowych pensji, rocznie. Otrzymali : PP . 
Tekla z Mogilnickich Dąbrowska, Wdowa po Naczel
nym Sekretarzu Kancel: Ogól: Zebrania Depart: Rz: Se
natu, i ich dzieci, do pensji rs. 787 k. 50, dodat: rs. 275. 
Marcin Szczuka, Assesor Koleg:, rs. 600. Andr: Czer
niawski, b. Pisarz Sądu P o k o ju ,rs .8 1. Ni o)c.: Brzeziń
ski, Referendarz Stanu, rs. 1,500. Wal: Jordan Skomo- 
r °wski, Sędzia Tr:Cy: Gub: Lubels: w Lublinie, rs.675 . 
Ant: z Zawiszów Czyszkowska, Wdowa po Adjunkcie 
Archiwum Akt dawnych Gub: W arsz: w Warszawie, i 
ich dzieci, rs. 112 k .50. Franc: Doufrene, P rokurator

Królewski, przy Tr: C. G. W. w Kaliszu, rs. 750. An
drzej Sękowski, Sędzia Try: Cy: Gu: Lubels:, do pensji 
rs. 382 k. 50, dodatek rs. 667 k. 50. Wanda Man-Leok: 
zJarosiewiczówA’rajewska, Wdowa po Sędzim Sądu 
Apel: Król:, i ich córka, rs. 510. Tom: Kamieński, b. 
Sędzia Sądu Apel: K ró l:,rs. 1,050. Fel:-Bron: zTroja- 
ckich Cielecka, Wdowa po p. o. Prokuratora Król:, i 
ich dzieci, rs. 585. Alex:-Lnd: Kozubowski, b. Budowni
czy przy Dyr: Ubezp:, rs. 721 k. 73. K asper Pokorski, 
b. Strażnik,rs. 30. Pozostałe dzieci poBene:-Józ: Czar
neckim, Kontrolerze kart pobytu w Biurze Ober-Polic- 
majstra m.Warszawy, rs. 17 k.*8l. Krysty: zSzwejtze- 
rów Zakrzewska, Wdowa po Szwajcarze doinu poczto: 
w Warsz:, rs. 8 k. 44. Radca Tajny Fryder: Hr: Skar
bek, Prezes Dyrekcji Ubezpieczeń, Członek Kom: R. S. 
W. i D., do pensji rs.960 , dodatek rs. 2,790. Wal: Gór
ski, Radca Koleg:, Referent w K. R. S. W. i D., rs. 434. 
Mar: z Telków Młynarczyk czyli Młynarska, Wdowa 
po Stróżu przy Magistracie m. Warszawy, i ich dzieci, 
r s .2 8 k . 12. (D. c. n.)

Rada Administracyjna, mianowała Xdza Karola Gór
skiego, Profesora Seminarjum Sandomierskiego, Pleba
na w Łukowie, Proboszczem Kościoła Paratjalnego 
w mieście Nowej S łupi Gub: Radomskiej.

Oruchu ipostępieubezpieczeń ruchomościodognia. 
Z końcem miesiąca Czerwca r. b., ubezpieczenia ciągłe 
i czasowe ruchomości od ognia, po potrąceniu ubezpie
czeń ubyłych w tymże miesiącu, wynosiły summę rubli 
sr. 31,324,083, z której Dyrekcja Ubezpieczeń poręczy
ła  straty do summy rs. 23,272,175. W tej liczbie znaj
dowało się ubezpieczeń ciągłych 5,707, na summę ru 
bli sr. 29,226,100, z poręczeniem strat do summy rubli 
sr. 21,504,383, i z opłatą składki rocznej rs. 170,408 
kop. 2. W ciągu upłynionego Mca Lipca r . b., Dy
rekcja przyjęła ubezpieczeń ciągłych i czasowych rucho
mości od ognia na summę rs. 930,585, z poręczeniem 
straty do wysokości summy rs. 765,376. Potrącając 
z tej ilości ubezpieczenia czasowe (których stan z po
wodu upływania terminów ubezpieczeń poprzednio 
umówionych, jest zmienny), samych ubezpieczeń cią
głych, między któremi znajduje się najwięcej ubezpie
czeń zboża i inwentarzy w dobrach ziemskich’ Dyrekcja 
przyjęła 70, na summę rs. 277,720, z poręczeniem 
straty do wysokości summy rs. 200,287, i oznaczeniem 
składki rocznej w summie rs. 1,595 k. 64. Doniesio
no o 11 pogorzelach ruchom ości; za straty zaś z tych 
pogorzeli i z poprzednich, już rozpoznane, Dyrekcja 
przyznała w ciągu tegoż miesiąca wynagrodzenia za 8 
pogorzeli, rs. 5,255 kop. 1G1/*.

W dniu 3 b. m., w obec licznie zebranych Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych, odbył się obrzęd zaślubin
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W go Seweryna Jam nickiego, Urzędnika Rządu Guber- 
njalnego Warszawskiego, z Panną Walerją E ngelberg, 
Córką Mateusza i Marjanny z Fantygielskich, Dziedzi
ców dóbr Huta P a rta ck a , w Pcie Rawskim Gub: War
szawskiej. Młodej Parze błogosław ił W. JX. O ssowidz- 
ki, Proboszcz Parafji Jeru za l; po czem wszyscy, zapro
szeni byli przez Rodziców Panny Młodej, do wsi w y
żej wspomnionej, gdzie zwyczajem starodawnej gościn
ności przyjmowani zostali.

P. Henryk B ingham -B aring, Członek Parlamentu 
angielsk:, reprezentujący w nim miasto M arlborough, 
przybył z Londynu  do W arszaw y. (P. Henryk B arin g  
jest bratem stryjecznym Baroneta Sir Franciszka Tom- 
hill- B aring , Pierwszego Lorda Admiralicji (Ministra 
Marynarki), a synowcem i zięciem Lorda Ashburton  i 
Hrabiego C ardigan , Parów A ng/ji. P . B aring  obecny 
w W arszaw ie , był jednym z Sekretarzy Skarbu, za o- 
statniego gabinetu zgasłego Sir Roberta Peel, a poprze
dnio służył w wojsku, w stopniu Majora, w pułku kon
nym Gwardji przybocznej Królewskiej (Lil'e Guards).

N a X llltą  składkę dla pogorzelców m. K rakow a, zło 
żyli w R ed a k cji K urjera  od godz: 3ej z południa za- 
onegdaj, do dnia wczorajszego z rana: Czeladź Zgro
madzenia Mydlarskiego, zł. 200; Lud: I.ilpotp, zł. 20; 
Czeladź Zgromadzenia Rzeźniczego, zł. 85; A lex: Lip:, 
zł. 6 gr. 20; Wiktorja G rodzka, zł. 1; Alexander ft'a- 
se c k i  b. Radca Dyr: Gł: T . Kred: Ziems:, zł. 100; Ta
deusz R zeczyck i Sędzia Tryb: Lubelsk:, zł. 06 gr. 20;
E . C., zł. 20; A .M ., zł. 6 g r .2 0 ;  mały Bolesio K .
zamiast kupienia karmelków, zł. 2 ; J. S trze lecka  
służąca, zł. 2; Tymoteusz L ip iń sk i, zł. 40; N. B., zł. 
31 gr.20; W. C., zł. 33 gr. 10; Kazi: N. Emeryt, pię- 
ciogroszówkami Krakowskiemi, zł. 2; Konstancja Bib- 
ko, pół-imperjała w złocie; J .z ł. .6 gr. 20; Nieprzyjęte 
od P. B., zł. 2 gr. 8; N ow akow ski na K ościoły zł. 10 i 
na pogorzelców 10, (razem zł. 20); Felix S tein er, zł. 100; 
Konstanty Sniegocki, zł. 6 gr. 20; Ferdynand Z eil, zł. 
6 g r . 20; Faustyn W yzn ik iew icz, zł. 6 gr. 20; Henryk 
K u ch arzew ski, zł. 3 gr. 10; Xawery Chlebowski, zł. 
400; Władys: Kom ornicki, zł. 6 gr. 20; M. Ii., zł. 2; 
M. T., dukata złotem; Bronisława z Piotrowskich N., 
zł. 3 gr. 10; Ł . B archanow ski, zł. 33 gr. 10; Dominik 
Z ie liń sk i  Patron, zł. 200; J. T ., zł. 20; Roman D. Kra
kowianin, zł. 20; Antoni D al-Trozzo  wraz z żoną sw o
ją i z dziećmi zł. 200; i m  Z apaśn ik . w zło
cie; Antoni R o d z iń sk i, zł. 10; L. I)., zł. 8; K .Ł . Em e
ryt, zł. 20; Teofila Ocap, zł. 2; M. S u ...ck i  z prowin
cji, z ł .20; Stanisław i Paulina, zł. 9; Konstancja Rein- 
ch a rd t,  zł. 66 gr. 20; H. GrUngarten  et K. M agnus, 
zł. 66  gr. 20; A.C. przy odebraniu z Redakcji1 Kurjera 
znalezionego przy wodach mineral: w O grodzie Saskim  
zegarka srebrnego, zł. 6 gr.20; Matylda M... i Katarzy
na B ., piękne mieszkanki B a b ie j w y s p y ,  zł. 13 gr. 
10. Zebrane w domu W. S ch iitz  przy ulicy Senator
skiej Nr 460: R. Friedlejn , zł. 40; X . X ., zł. 10; Jaku

bowa Z b rze in a ,  zł. 6; N. J., zł. 2; Józef F alkow ski, zł. 
5; Gustaw G., zł. 6 gr.20; Ludwika W itkow ska, zł. 3; 
Robert Wolff, zł. 6 gr. 20; Józef N ow akow ski Artysta 
muzyczny, zł. 20; Pawe \ O rlikow ski, zł. 3 g r . 10; M i
kołaj Nowacki, zł. 1; S zepczyń sk i, zł. 1; Piotr B rzu- 
sk iew icz , zł. 6 gr. 20; Mikołaj P olew ski, zł. 6 gr. 20; 
Jan P eren stayn er, z ł .6 g r . 2 0 .—  Właścicielka dóbr O- 
kęcie w Pow: Warszawskim, Teofila Ł abęcka, zł. 200; 
Przez tęż samą uzbierane w tychże dobrach składki, 
jak następuje: Lucynka, Władzio iE m ilcia , z ł . 3; Jó
zefa M łynarska , zł. 4; KarolinaZ obel Bona,zł. 2; Igna
cy L ew icki kowal, zł. 2; Lorenz Bronner dystylator, zł. 
5 g r . 10; M azurow ski Ekonom, zł. 1; Leon B erto ld  P i
sarz, zł. 1; Jan J ez ie rsk i Rymarz, zł. 2; K alm us  Mu
larz, zł. 1; Michał S ta s ze sk i  Karbowy, zł. 1; Stanisław  
G ruszka  Owczarz, zł. 2; i m  S tan k iew icz, zł. 1; A le
xander N ieszkow ski, zł. 1; Józef Kiryczenko, gr. 10; 
Helena P a siń sk a , zł. 1; Kacper Nowak, gr. 10; Micha
łowa S to larska , gr. 10; Franek S to larsk i, gr. 10; Zo
śka P iecyków na, gr. 10; Kazimierz P a w ło sk i  Sołtys, 
zł. 2; Marek W ójcik, gr. 10; W'ojciech W ójcik, gr. 13; 
Antoni Nowak, gr. 15; Jan Nowak, gr. 20; Franciszek 
Nowak, gr. 10; Zygfryd Glesman, gr. 20; D ębsk i, gr. 
20; Jakób W ójcik, gr. 10; Piotr Z aręba , gr. 10; T o 
masz Cuz, gr. 10; Stanisław Nowak, gr. 10; Kazimierz 
S tyc zyń sk i, gr. 10; Augustyn Ż a r c ia , gr. 15; Jan Kor
czak, gr. 10; M ałachow ski Stelmach, zł. I gr. 15; W in
centy S za jd a , gr. 10; Adam Fołtyn, gr. 10; Franciszek  
Piecyk, gr. 12; Najemnicy h żniwa po gr. 3, zł. 2; Ko
zera , zł. 1 gr. 10; Szol, zł. 1 gr.20; G iw artow ski, zł. 2; 
Jan R am , zł. 1; K ajzer, zł. 2; Lorenz Friedrich , zł. 1 
gr. 15; W eis, zł. 1 gr. 20; Piotr S to la rsk i, gr. 20; Ka
rol R am , zł. 1; Jakób Ki/en, zł. 2; Michał Ki/en, gr. 20; 
Antoni Bach, zł. 1; Jakób Fidler, zł. 3; Krystjan 
zł. I; Mikołaj Tkaczyk, zł. I; Jan B ach, zł. 1; Fajfel, 
gr. 15; Piotr S a tte l, zł. 2. Składka przeto XIHta, 
przyniosła złp. 2 3 5 5  gr. 2 8 ,które już według przezna
czenia złożono.

Podpisani Aptekarze właściciele In sty tu tu  p a te n 
tow anego w ód  m ineralnych  sztucznych w pałacu Wgo 
D u ckerta , przy O grodzie K rasiń sk ich , mają zaszczyt 
zawiadomić WW. PP. Doktorów i Prześwietną Publi
czność, że od Niedzieli, dnia 11 b. m., wydawanie wód 
w ogrodzie tegoż zakładu, rozpoczynać się będzie o godz: 
6ej i trwać do lOej rano. Używanie wód na abonament 
będzie m iało miejsce do połowy Września. Osoby za
tem które nie miały sposobności odbycia dotychczas 
kuracji wodami mineralnemi, mogą jeszcze takową, a l
bo w samym ogrodzie ukończyć, albo też u siebie; wszy
stkie bowiem nasze wody mineralne są i na butelki 
przyrządzanemu—  J. E lsner, Ig: L esiń sk i, i J. Ż e la 
zow sk i.

W dniu 8/ 2 o Czerwca r. b. ustanowiony został w m. 
Piotrkow ie, nowy Kantor Loterji klasycznej Królestwa 
Polskiego, na imie P. Dydje B erg er.
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Nie zbyt dawno wspomnieliśmy o nowym B a za rze , 
k tóry  s taną ł  między ulicą G raniczną  a Dworem G ościn
nym , przy placu Ż elazn ej B ram y. Wczora j przeto B a
z a r  ten w obec zaproszonych przez właściciela, Władz 
miasta, i innych znakomitych Osób, otwarty został. 
Zaopatrzone w liczne zasoby sklepy, obejmując w so
bie rozmaitość najrozliczniejszych towarów , i niezbę
dnych w codziennym użytku przedmiotów, przedsta
wiają w tym okręgu handlowym, widok pełen ruchu i 
życia. Połączenie wygody kupujących, z potrzebami 
handlujących tamże kupców, stanowią z sobą harmo- 
nję , godną tak pięknej budowy jaką jest ten B a za r , i 
tak zarazem konie
cznej, przy coraz 
bardziej wzrasta ją
cym przemyśle w 
mieście tutejszem.
Najlepszym dowo
dem potrzeby, jest 
zajęoie wszystkich 
prawie sk lepów , 
pomim o ich zna
cznej ilości. Dwa 
budynki t r z y - p i ę 
trowe, z których je
den przyozdabia u- 
licę G raniczn ą , a 
drugi plac od D wo
ru  Gościnnego, o- 
raz dwa pawilony 
par te row e , okala
jąc  obszerne w n ę 
trze dziedzińca, u- 
łatwiającego przy
stęp  do siebie przez dwie wielkie bramy, na przestrzał 
stojące, dają zupełne wyobrażenie o wspaniałości tego 
gmachu, którego rycinę zamieszczamy tutaj, według 
trze w o ry tu ,  wykonanego przez znanego z swych 
znakomitych prac, Pana Adolfa D ietricha. Cały par
ter podzielono na 61 sklepów, z których 29 pom iesz
czono w pawilonach i zaopatrzono w piwnice, lodo
wnie i składy. Oprócz tego, w 3ch piętrach f ro n to 
nów, d l  mieszkań większych i mniejszych, stanowią 
ważną dla miejscowych kupców dogodność, a 48 p o 
mieszczonych w głębi wnętrza tego gmachu, krami- 
ków, dopełniają całego urządzenia i targu, zagłuszo
nego wykwintnością budowy. p 0 nad tern wszystkiem, 
czyli w dominu jącej nad gmachem wieży, umieszczo
no od strony Dworu G ościnnego , zegar oddający nie
c a ł ą  tej części miasta, przysługę. Cały budynek po
malowany został, po raz pierwszy może w m ieście  
naszem (a lfr e sc o ) ,  według którego to sposobu, jedno
cześnie z tynkiem nadaje się także kolor. (Spodziewać 
się należy, że ta próba, będzie zachętą do upowsze
chnienia tego rodzaju m alarstwa i u nas). P rzystępu
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jąc do s ty lu ,  musiemy powiedzieć, iż po wszy
stkich ścianach, przebija się wdzięk architektury w ło
skiej z czasów wieku X V I,  (w stylu doryckim Rzym 
skim). Kształtne arkady wiążąc się wzajemnie, obok 
śmiało wznoszących się łuków , formujących bramy, 
odznaczają parter; poważne ozdoby okien tak Igo  jak 
2go piętra, charakteryzują budowle, tak jak nawzajem 
okolenia tychże na 3m piętrze, stanowią przejście do 
gzemsu. który śmiałym występem, pokrywa cały budy
nek. Od jednego rzutu oka, spotykamy ten efekt, k tó
ry artysta zamierzył wywołać, jak najstaranniejszem 
wykończeniem ogółu. Piękny i obszerny ten gm ach ,

wzniesiony kosz
tem W. Jana Kur- 
tza , Dziedzica dóbr 
O twockich, a w e
dług planu Radcy 
D woru M arkow e
go  Członka Rady 
ogólnej budowni- 
ezej w Królestwie, 
pod okiem K ondu
ktora P. J  .S b a rb o -  
r i , p row adzony, 
stanowić będzie je 
dną z piękniejszych 
miasta tego budo
wli. Jeszcze po 
przednio , wspo
mnieliśmy n iektó
rych P P .  Rzem ie
śln ików , zasługu-

B a z a r  o b o k  D w o r u  G o ś c i n n e g o , w  W a r s z a w i e .
jących na oddanie 
im należnej p o 

chwały, za wykonanie robót z taką dokładnością; 
dziś powtarzamy imiona wszystkich, którzy przy ję
li udział w tej budowie, jak np. przy robotach m u 
larskich, Joachim Bppen; stolarskich, Jan  Zelt; ciesiel
skich, F ry ;  A'tein; ślusarskich, Lud: Gundelacli; m a la r 
skich, Serafin Leati; szlukaterskich, F er ra n te  Mar koni; 
kamieniarskich, M essing; i blacharskich /  krajowej bla
chy, Zw ejhorn. Urządzenie przytem przejścia i chodni
ków, tak około B azaru  jak i wewnątrz onego, s tano
wi od Ż elazne) B ram y  aż do ta rgów  G rzybow sk ich , 
jeden ciąg i łańcuch skoncentrowanego w tym punkcie 
handlu. Zaopatrzenie zaś sklepów i s traganów nowo- 
wzniesionego B azaru , w najświeższe i zarazem najroz
maitsze potrzeby, począwszy od bławatów, galanterji, 
szmuklerszczyzny,szkła, porcelany i f. d., aż do wiktua
łów, odpowiada zupełnie celowi gmachu, który oprócz 
wymienionej powyżej wygody, zapisany zostaje do 
rzędu pomników, jakie w czasach obecnych, pom nożyły 
liczbę pięknych gmachów W a rsza w y.

Onegdaj złożono w Red: Kur je r a  na intencję Siostry, 
od K .U. zł. 14, na reparację Kościoła Powązkowskiego.
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Ludwik Skórkowski, Obywatel, przeżywszy lat 46, 
opatrzony ŚŚ. SAK RA M EN TA M I, wczoraj przeniósł 
się do wieczności. Pozostała Familja , zaprasza Przy
jació ł  i Znajomych naexpor tac ję  zwłok jego, ju tro  o 
godz: 6tej po południu, z Kościoła XX. Dominikanów, 
na smętarz Powązkowski,  do grobu familijnego.

W z. m. um arł  w Nowogrodzie Wołyńskim, Sztabs- 
Kapitan Wróblewski, Komendant miejscowej kom en
dy Inwalidów.

W przesłanej pod dniem 28 Lipca, korrespondencji 
z Karlsbad  do Krakowa, czytamy co nas tępuje : »Jak 
wszędzie, tak i tu, nieszczęście wasze, powszechne obu 
dziło sympatje. Na pierwszą zaraz o niem wiadomość, 
H rab ina Augustowa Potocka, urządziła składkę na ko
rzyść nieszczęśliwych pogorzelców, i podpisawszy się 
pierwsza na 6000 złp., zebrała już 12,000 złp. Prócz 
tego, ma być dany w tych dniach Koncert przez A m a
torów  Polaków, z którego dochód, na ten sam cel prze
znaczony został. Z Dam, mają śpiewać: Pani Delfina 
Potocka i Panny: Dołgoruki, Berska  i Russocka. 
Z mężczyzn, dadzą się słyszeć na fortepjanie: P P .  P ro 
sper  Zborowski i Ram aszkan  ze Lwowa. Do zapro
szenia na ten Koncert Arcy-Xcia Ferdynanda  i W . Xcia 
W ejmarskiego, ma ją być wyznaczone Damy. Adjutant 

Arcy-Xięcia oświadczył, że inwitacja ta będzie mile 
przyję tą , i że J. C. W . przeznaczył za bilet 5000  złr. 
(20,000 z łp .) .—  W M arjenbadzie, także robią w tym 
celu składkę; zebrano dotąd złp. 7000.

Teraz dopiero przy małej wodzie na Wiśle, najlepiej 
ocenić możemy dobrodziejstwo żeglugi parowej, zawią
zanej w W arszawie  pod firmą: Hr. Andrzeja Zamoj
skiego i  Spółki. Aby dać Szanownym naszym Czytel
nikom wyobrażenie o ruchu tejże, przytoczemy tylko 
jedną  wycieczkę statku parowego Kraków, króry  w tym 
roku  spuszczony został na W isłę. Statek ten bowiem 
w podróży przedsięwziętej w końcu zeszłego miesiąca 
do Gdańska, przybywszy do Torunia, zabrał ztamtąd 
5  galarów  i jedną cyllę, naładowane pszenicą, które 
w dwóch  dniach poprowadził do Gdańska; zkąd za
brawszy w dniu 26ym z. m. trzy gabary z rozmaitemi 
towarami, w dniu 5ym b. m. przyholował je do War
szaw y. Nie poprzestając na tern, zaraz po wyładowa
niu tych towarów, tenże statek udaje się z próżnemi 
gabarami do Rachowa. po nowy ładunek towarów, prze
znaczonych do Gdańska.

Wczoraj, w rozpoczęciu ciągnienia klassy le j ,  nowej 
76ej Loterji Klassycznej, Fortuna rozdzieliła g łów nie j
sze losy jak  następuje: rs .  3000, na N r 1 2 ,2 0 3 ,5/s, u 
Dawidsohna  w Warszawie; rs .  1500, na Nr 7882, 2/ 2, 
u Alberstejna  w Biały; rs. 300, na N r  4 2 2 9 ,2/ 2, u Nel- 
kena w Warszawie; rs. 300, na Nr 4609, 5/s. w Kanto
rze  Głównym-, rs. 200, na Nr 10 ,725 ,5/s, u Markusfel- 
da  w Łasku; rs .  200, na N r  1078, 2/ 2, u Nussbauma 
w Warszawie; po rs .  100, n a N r a :  5120, 5230, 6949, 
10,150, 10,189 i 15,298.

Skład głów ny wyrobów z Fabryki Guzików rogo
wych i  kościanych za  Powązkami pod firm ą: J.B tu t-  
stein i  Spółki, dotychczas przy ulicy Przechodniej 
istniejący, przeniesiony został do handlu Pana Moryca 
Sejdel i Spółki, w domu P. Józefa F.pstein przy ulicy 
Senatorskiej. Zakład wspomniony uskutecznia swe 
wyroby w rożnych gatunkach podług nowego sposobu 
na wzór Paryzkich, a które pod względem dobroci i 
wykwintności,  nie tylko że nie ustępują tamtym, ale 
znacznie od nich są tańsze. Sprzedają się zaś paczka
mi po cenach stałych fabrycznych.

X ięgarnia J .  Lachmana przy ul: E lektoralnej N° 797, 
w pros tB anku ,  odebrała z zagranicy następujące dzieła: 
Dykcjonarz Akademji Francuzkiej wraz z sup lem en
tem, ostatnia edycja, 3 tomy in 4to; Kurs litera tu ry  
francuzkiej przez Willmena, w języku francuzkim; Mi
tolog ja  malownicza, ozdobiona około 30 pięknemi ry 
cinami, w języku francuzkim; Manuelik dam ski czyli 
sposób odbywania paryzkiej gotowalni,  przez H r:  de 
Celnart; Poezje B. Zalewskiego-, Poradnik gospodar
sk i  na każdy miesiąc w roku, przez A. Thaera; R oz
kosz m iłości i  szczęście stanu m ałżeńskiego, p o ra 
dnik dla Kochanków i Małżonków, przez Dra Wolfa: 
Słownik francuzko-polski, wydanie 5te; Słownik pol- 
sko-francuzki w 3 tomach, Słownik polsko-francuzki 
i fracuzko-polsk i, przez Dahlmana, w 2ch tomach; 
Słownik polsko-niemiecki i niemiecko-polski przez 
Mosbacha i Łukaszewicza-, które sprzedaje po cenach 
bardzo umiarkowanych. Czytelnię swoją polską, fran- 
cuzką i niemiecką, Xięgarnia rzeczona powiększa c ią
gle najnowszemi dziełami w kraju  i zagranicą w ycho
dzącemu

(A. n.). Przeczytawszy w zeszycie S ierpniowym Bi- 
bljoteki W arszaw skiej na str: 363, odpowiedź Pana E. 
Jenike, na wniosek Pana J.  S. o Marszu żałobnym na 
cześć Szopena, przez tegoż E . Jenike, a podzielając 
w zupełności objawione w niej zdanie, jako zwolennik 
prawdy, uczułem potrżebę poparcia takowej kilką s ło 
wami. Marsz nCommemoraison de Chopin" od począ
tku do końca, tak ry tm em  jako i melodją, odpowiada 
zupełnie nazwie swojej i celowi; żadną zaś m iarą  nie 
może być mieniony pieśntą, choć jest kompozycją uczu
ciową, i to jedną z tych, które się w tym rodzaju szcze 
gólniej u d a ły .—  Józef  Elsner.

Znalezioną w Ogrodzie Saskim  koronkę z drzewa 
kokosowego z dwoma medalikami na pam iątkę i  Czę
stochowy, można odebrać z Redakcji Kurjera  za z ło 
żeniem co łaska dla ubogich.

W czoraj w Teatrze Rozmaitości poK om edji Miesz
czanie i  Kmiot ki, p rzyw ołan i: Panna Ciemska 4-kroć, 
i Pan Rychter  7-kroć.

W d. 21 z. m., w sam dzień swoich Im ienin ,  sędzi
we dni swoje w gronie familji zakończyła, ś. p. P ra- 
xeda zNakwaskich Kossobudzka, wdowa po Obywate
lu Gub: Płockiej. Lat 75 przepędzonych w cichym pra-
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wdziwie Chrześcjańskim żywocie, niech u BOGA wy
jednają  tej bogobojnej, miłosiernej Pani, tej najlepszej 
Ż o n i e  i Matce, pokój wieczny, o jaki łzy nieutulonej 
w  żalu r o d z i n y ,  ciągle u P r z e d w i e c z n e g o  błagają.

Od d. 14go z. m., zdarzyły się różne smutne wypadki 
w niektórych miejscach Królestwa, już to od uderzenia 
p iorunu, już od topieli, już na koniec skutkiem pożaru 
wynikłe. Od samego piorunu, padło ofiarą 4 osoby, 
z powiatów: Siedleckiego , Radzyńskiego  i z miasta 
Łubowa. Nie mniejsza liczba była także utonionych, 
z pomiędzy których, J6to-letni Jakób Pasieka, syn wy
robnicy, na szczególniejszą za swe poświęcenie zasłu
guje wzmiankę. Widząc bowiem w miejscowym stawie 
we wsi Sójki Pow: Gostyńskim, tonącego 7-letniego 
brata, rzucił się w wodę, aby go ratować, i ocalił go; 
ale za to skutkiem zbytniego %vyczerpania sił, padł sam 
ofiarą poświęcenia braterskiego, i u toną ł .—  Co do po
żarów, te wydarzyły się: we wsi Nowosielcu Powiecie 
Bialskim; w czasie tego pożaru, Małgorzata Turkowska 
wdowa, lat 80 licząca, matka pogorzelca, przez spale
nie się, życie utraciła; nadto, niejaki Domański, lat 29 
liczący, mocno poparzony został; zaś we wsi Mikołaj
kach Pow: W łocławskim; pożar wynikł skutkiem pod 
łożenia ognia, przez niewiadomego sprawcę.

W edług otrzymanych w Krakowie wiadomości, Dr. 
Podolski, Dyrektor Szkoły technicznej Krakowskiej, u- 
m a r ł  w (Szczawnicy (w Galicji), d. 30  z. m. w skutku 
pęknięcia wrzodu w płucach.

Kraków3go Sierpnia .—  W tej chwili m ur  frontowy 
Kościoła W .  Dominikanów, zwalił się na sklepienie, 
w skutku czego, takowe z ogrom nym  hukiem do po ło 
wy Kościoła zapadło się. Szczęściem, że na pó łg o d z i
ny pierwej, wyszli wszyscy robotnicy; zostało się tylko 
pięciu młodych ludzi, odczytujących i rysujących n a 
grobki, ale na szczęście, nikt nie zginął.

A n g l j a . —  Izba niższa zajmowała się przyjm owa
niem petycji za i przeciw przypuszczeniu Izraelitów do 
par lam entu ,—  Cofnięto bil zakazujący w Niedzielę u- 
kładów hand low ych .—  Pretensje do Toskanji wyno
szą 61,200 z ł p .—  Wieść o chorobie kartofli w Irian- 
dji, była mylną; owszem, spodziewają się dobrego żni
wa. —  Kommisarze dyrekcji lasów korony, oddali już 
w Hyde-Parku g r u n t ,  na którym wzniesione być 
mają budynki wystawy 1851 r.: rozpoczęto zaraz ro 
boty. Budynek będzie cały z żelaza i szkła, ponieważ 
to pozwoli roboty przyspieszyć, a materjały po roze
braniu ,  łatwiej sprzedać przyjdzie.

A u s t r j a . Wiedeń 2go Sierp.- Rodzice Cesarza u -
^ają  się do wód w Ischl. —  Poseł przy rządzie fran- 
cuzkim, wraca do Paryża . —  Z Węgier i Siedmiogro
du najsmutniejszedochodzą wiadomości; wszędzie k rą 
żą bandy; rabunki,  podpalania, morderstwa, są b a r 
dzo częste .—  Auslrja  oświadczyła się przeciw niektó
rym w arunkom  traktatu zawartego przez Prusy z Da-

nją; —  Znaczna liczba kupców podała do Ministra pe
tycję, by s tarano się zmniejszyć kontrabandę.

D a n j a . - —  W edług  poprawionego raportu  o bitwie 
pod Idstedt, armja duńska  liczy 32 Oficerów i 462  
szeregowych w zabitych; liczba rannych ma przechodzić 
2300. Według tego raportu , liczba jeńców Niemcom za
branych, nie dochodzi 800 ludzi.

F r a n c j a . Paryż 2go Sierpnia . —  Przygotowania do 
podróży Prezydenta, odbędą się w czasie f e r j i ; po ro 
biono jednak już kontrakty z dyrekcjami rozmaitych 
kolei żelaznych o wagony, które przewozić będą P re 
zydenta z jego orszakiem.—  Hrabia Chambord wezwał 
do siebie do Wiessbaden Pana de Larochejacquelin;
inni znakomici legitymiści także tam się udają Rząd
Rzplitej przesłał notę do rządu szwajcarskiego, oświad
czającą, że Francja bierze klasztor Śgo B e r n a r d a  pod 
swą o p ie k ę .—  Monitor ogłosił  prawo o cenzurze tea
t ra lnej.—  O j c i e c  Sty, zawdzięczając uczniom francuz- 
kiej szkoły sztuk pięknych w Rzymie, ich pomoc przy 
restauracji niektórych pomników, darow ał tej szkole 
wielki obraz przez Giulio Romano, przedstawiający upa
dek Tytanów. —  Mianowano tu sześciu nowych Komi
sarzy policji. —  Zapewniają, że na przyszłym konsy- 
storzu trzech nowych Kardynałów z pomiędzy Bisku
pów francuzkich P a p i e ż  zamianuje. —  Nad urządze
niem obozu w Wersalu, żywo pracują. —  Pan  Thiers 
w swej podróży po Niemczech, odwiedzi rodzinę Xiężny 
Orleańskiej.—  Opowiadano dziś w izbie, że Prezydent 
Rplitej oświadczył, że głównem i jedynem jego dążeniem 
jest utrzymanie spokoju  i porządku na ulicach.—  D ru 
ty podmorskiego telegrafu pomiędzy Doucres i Calais, 
już zostały wpuszczonemi w morze; próby jak najle
piej wypadły, i za dni kilka komunikacja tefegrafem po
między Londynem i Paryżem, o tw artą  zostanie.—  P re 
zydent w swej przyszłej podróży zwiedzi Cherbourg, 
Strassburg, Metz, Lyon i Marsylję; towarzyszyć mu 
tylko będą Ministrowie wojny i robót publicznych.—  
Monitor ogłasza liczne deputacje M e ró w .—  Nowe p ra 
wo o gwardji nar:, da wiele władzy P re fek tom .—  Izba 
kończy już  swe prace, a liczba deputowanych coraz b a r 
dziej zmniejsza się; dzisiejsze jednak posiedzenie było 
bardzo burzliwe, z powodu pewnej kwestji formy. —  
Pomiędzy s tronnictwami rozdział coraz większy się o- 
bjawia. —  P ro jek t Pana Creton żądający zniesienia de
kretu  wygnania ciążącego na Xiążętach domu Burbo- 
nów, będzie rozbierany dopiero po ferjach; dziś je
dnak dzienniki już się nim wielce zajmują.

N i e m c y .—  Z X ię z tw Szleswig  i Holsztein n ie n o w e
go; głównie chodzi o to, czy Duńczycy przejdą FAder 
i wkroczą do Holsztynu; nie donoszą nawet o żadnej bi
twie forpocztowej. W  zabranych prowincjach, Duńczy
cy z wielką łagodnością p o s tę p u ją .—  W Flensburgu 
w szkołach nakazano od Śgo M i c h a ł a , wykładać nauki 
w języku duńskim , nie zaś niemieckim; postanowienie 
to, Rommisarz duński rozciągnie zapewne do całego
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Szlesw igu. —  W Saxonji rząd zamierza przedstawić 
prawo znoszące sądy przysięgłych. —  Rząd Xięztwa 
Nassau  polecił wypłacić 34 ,000  talarów rejencji Szles- 
wig-H olsztyńskiej, na satysfakcję pewnych pretensji.

W ł o c h y . —  W e wszystkich Kościołach Piemontu, 
odbyto w d. 28 z.m. Nabożeństwo żałobne, za duszę Ka
rola Alberta; florenckie dzienniki wyszły w tym dniu 
z żałobną obwódką. — W Genui robią przygotowania 
w pałacu dożów na przyjęcie Króla, który tam przybę
dzie po zwiedzeniu obozu pod Marengo. Genua zosta
nie portem czysto handlowym, a port wojenny urządzą 
w  Spezzia. —  Kolej żelazna z Genui, ma być ukończo
ną w 1851 roku. —  Z powodu zamachu na życie P u ł
kownika Nardoni, aresztowano wiele osób w Rzymie. 
—  W Neapolu sprawa reklamacji angielskich, blizką 
jest ukończenia. Komisja złożona z czterech urzędników  
neapolitańskich  i z Konsulów zagranicznych,układa tyl
ko cyfry.—■ Co chwila spodziewają się powrotu W . Xcia 
Toskańskiego do Florencji.— W Królestwie Lombardz- 
ko- Wenechiem spodziewają się ogłoszenia statutu.

R o z m a i t o ś c i . —  Z powodu puszczania się P. Lepoite- 
uin na koniu balonem, gazety przypominają coś podo
bnego, zdarzonego z Panią Catalani, tylko nie w obło
kach. Sławna śpiewaczka, w jednem z miast przemy
słowych Anglji, zły za pierwszym razem miała koncert, i 
śpiewała jak zwyczajnie, w sali i stojąc. Na następny raz 
ogłosiła , iż śpiewać będzie siedząc na koniu, w kostju- 
mie amazonki, i miała niezmierny tłum słuchaczów. —  
Hrabina d'Aulnoy, która w pewnym interesie, z rozkazu 
Luduńha XIV, udawała się do H iszpanji, zajechała na 
nocleg do oberży w Burgos, i kazała sobie dać sypialny 
pokój. Gospodarz wprowadził ją do salonu, w którym  
jakby w szpitalu było ze 40 łóżek popościełanycb, co 
Hrabina spostrzegłszy, rzekła: »Panie, ja potrzebuję 
tylko 4ch łóżek, dla mnie i dla moich Panien.” »A to 
niech JW . Pani wybierze sobie.” Jakoż Hrabina wy
brała, i rozlokowała się ze swojemi Pannami. Lecz 
jeszcze nie pozasypiali, gdy doszedł ich jakiś hałas na 
schodach; Hrabina usunęła trochę firanki, i widzi wcho
dzącego gospodarza, wprowadzającego ze 20 dziadów i 
biedaków, którym pokazując łóżka, rzeknie do nich: 
»Oto macie, tu będziecie spali.” »Cóż to Panie gospo
darzu, wprowadzasz tyle ludzi, kiedy ja tu zajęłam no
cleg?” »JVV. Pani zajęła tylko cztery; albo mi więc racz 
za resztę łóżek zapłacić, albo oni tu nocować będą, bo 
ja nie mogę tychże nieużytecznie zostawić.” N iebyło co 
robić; Hrabina zapłaciła po 20  sous za każde łóżko, i 
tym sposobem uwolniła się od towarzystwa. Później 
wszakże dowiedziała się, że gospodarz tej oberży, z ka
żdym znaczniejszym gościem postępował podobnie, 
robiąc interes znaczny na swoich łóżkach. —  Pewna 
Jejm ość, która niesłychanie wszystkich znajomych sen- 
tymentalnością swoją nudziła, zapytała roztrzepanego 
m łodzieńca, czy też w razie śmierci, poszedłby na jej 
pogrzeb? »Z największą a największą przyjemnością”,

odrzekł spiesznie zagadniony, sądząc, że mu wypadało 
za jakie zaprosiny podziękować.

PRZYJECHALI do W ARSZAW Y.
Archipow Teod: Radca Koleg: z W ilna n r 395; B reslauer K rystian 

M alarz 7. Krakow a nr 489; D eliszczew Szym : Nacz: Poczty z Suw ałk  
n r  421; Fedecki Konst: Art: Dram: z Kalisza nr 626; Górski Felicjan 
dym: Major W ojsk Austr: z W iednia nr 1335; Grabowska M arja H r. 
z  Buska n r 1252; H aberm anK ar: Hand: D rzew a z F rankfu rtu  nad O- 
d rą  n r 603; Lanckorońska Ludw : Hr. z Glinna; L w ów  M arja Żona 
P ułk: z Petcrsbu: n r 1292; S iw ers Jak: H r. z Brześcia Lit:.

W u je c h a li : Augustynow icz Józ: Radca P raw ny  do Karlsbad; A r
nold Jan Kup: do P aryża; Chrapowicki Gabr: Oby: do Częstochowy; 
Gliicksohn Józ: Kup: do Gdańska; L itk ie  A lex: Siodlarz do Paryża! 
Schouppe Alfred Oby: do Karlsbad; Sierzputow ski Jene:-Lejt: do Gub: 
G rodzieńskiej; W ężyk  Ign: b. P rezes T . K. do W ólki kosow skiej.

DOSIESIEMA.
Zaw iadam ia się ninięjszem Szan: Rodziców i Opiekunów, p ra 

gnących oddać UCZNIÓW  do Szkół Publicznych, iż takow ych 
korzystn ie i wygodnie umieścić mogą na stó ł i stancję w raz  z kor- 
repetycją  lub bez takow ej, p rzy  ulicy Królewskiej w  pałacu L u 
bieńskich N r 1066; gdzie dla tychże obok zupełnej w ygody, naj
trosk liw szy  dozór i rodzicielską opiekę zapew nia się. W iadomość 
w  każdym  czasie pow ziąść można u M urgrabicgo pomienionego 
domu.

Przypominam i polecani się łaskaw ej pamięci Szano: Paniom i 
Panom, iż w szelką B IELIZN Ę do szycia p rzyjm uję . Mieszkam 
p rzy  ulicy W iejskiej pod N r 1740, naprzeciw  Kościoła Śgo Ale
x andra .—  Tudzież potrzebne są  PANNY do nauki przychodnie, 
i oraz Panny , k tóre dostatecznie umieją szyć bieliznę.

Kmilja H offmann.
Nauczyciel ję z y k a  francuzkiego, rodow ity  F rancuz, m ieszka

ją c y  blisko Gimnazjów, życzy  p rzy jąć  kilku UCZNIÓW  na stole 
i stancji, z korrepetycjam i lub nie. W iadomość p rzy  ulicy No- 
w y -S w ia t N r 1319/20  i 21, u Rządcy.

l i 'U I lG iO lV  pakow ny z Kabryoletem  z przodu , z fa
b ry k i Offenbacbskiej, je s t do zbycia p rzy  ulicy Mazowieckiej pod 
Nrcm 1347 d .— Ktoby chciał takow y nabyć, zgłosić się raczy  do 
K am erdynera na lsz c  p ię tro , z bram y na lewo.

DOM par te row y,  jeden drewniany, drugi now o-m urow a- 
ny, z dotycząccmi innemi Zabudowaniam i i Ogródkiem

EŹjjmjnll m ałym , pod N r 9 3 5 /6  p rzy  ulicy Z a ty łk i.je s t  do sprzeda- 
ŁSSorfe n|a —  Także w  tejże posesji, są  do najęcia od S. M ichała 
r . b., 3 POKOJE, z Kuchnią angiels;, S tajn ią  i W ozow nią lnb bez. 
W iadom ość u w łaściciela.

M ETR ję z y k a  francuzkiego, m ieszkający na Nowym -Świecic 
pod N r 1314, życzy p rzy jąć  u siebie 2ch PEN SJO N A RZY  cho
dzących do Szkół Publicznych.^

Są do ulokowania KAPITAŁY każdego czasu, jak o  t o : 
g jP S M / 18 ,000  z ł., na p raw ny  procent, na Dobra ziem skie.—  
jw N ą y  2 0 ,0 0 0 , 1 3 ,0 0 0 , 10 ,000  i 40 ,000  z ł., li ty lko na Do

m y. — ż ą d a n y  jes t  DOMEK drewn iany z Ogródkiem, 
w  szacunku od 8 <lo 12 .000 zł. Wiadomość o takowych szcze
gółach p r z y  ulicy Sto-Jańskiej pod Nr 22, na I m  piętrze.

Do domu Obyw atelskiego, o mil 14  od W a r s z a w y ,  p o t r z e b n a  
j e s t  P A N N A  Służąca, z n a j ą c a  się na robo lach  Damskich ,  k tó r a -  
by o procz  tego t ru d n i ła  się u t r z y m y w a n ie m  b ie l izn y , f i dozo rem  
przy  praniu. Chcąca się podjąć  tego o b o w ią zk u  od S. Michała, 
złozyć pow inna  ś w iad e c tw o  i rekom endacje osób znanych .  W ia 
domość p r z y  u l ic y  Królewskiej N r 1072, w  mieszkaniu  P . Gó
reckiego.

Potrzebny je s t R Z \D C A  Ekonomiczny, posiadający dow ody 
najzupełniejszego usposobienia i św iadectw o z długolctnlo-pełnio- 
nrgo obow iązku; rów nież GORZELANY z podobnie dobremi św ia
dectwam i. Zgłosić się zechcą do Składu Papieru i M alerjalów  p i-
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śmiennych J. Rakocy, w domu Petyskosa przy ulicy Senatorskiej 
pod Nr 473 b.

FABRYKANT RAM złoconych, exystujący pod N r 478 przy 
ulicy Senatorskiej, w  domu P. Kocha, poleca się wyrobami tegoż 
kunsztu, a mianowicie, wykonywaniem Ram złoconych, jakoteź 
w  kolorach palisandrowych rozmaitych opraw, czyto rzeźbą zło- 
coną lab imitujących kolory różnych drzew; konsoli, postumentów 
<'o zegarów, figur w kolorach spiżowych, i wszelkich upiększeń 
salonowych; na to wszystko przyjmuje obstaluuki za umiarkowaną 
c en ę .—  Alexander K r z y s t o w s k i .

b a n k  p o l s k i .
Ogłasza, że w d. 4 /16 Sierpnia r. 1>. o godz: 12 w połud:, odbę

dzie się w Sali Posiedzeń Banku, licytacja przez rozpieczętowanie 
złożyć się mających deklaracji, na dostawę 180 kop CIERNIA 
w snopkach dla Zakładu Warzelni Soli w Ciechocinku. W arunki 
tej dostawy przejrzeć można każdodziennie, w yjąw szy dni św ią
teczne w  godzinach od 9 z rana do 3 z południa, w Biurze Naczelnika 
Kancel: Banku w W arszawie i wKancel: Naczelnika Zakładu W a
rzelni Soli w Ciechocinku. Ważniejsze z tych warunków są nastę
pujące : licytacja odbędzie się na dostawę 180 kop Ciernia, od ceny 
rsr. 18 za kopę licząc w to wartość Ciernia i jego dostawę, która 
uzupełniona być winna najpóźniej do d. ostatniego Lipca r. p. 1851. 
Kontrakt zaw arły będzie zpodejmującym się dostawy za najniższą 
cenę. Z należytości za Ciernie przypadającej, potrącony będzie je 
den od sta na fundusz Stowarzyszenia Górniczego Braterskiego. Do 
tej licytacji wymagane jest wadjnm w kwocie rs. 324, a kaucja do 
samej dostawy w  kwocie rs. 810. Deklaracje wyraźne, nie skro
bane, ani przekreślane, wszelkie liczby literami obejmujące, podług 
formy przepisami wskazanej napisane, opieczętowane i do w ła
snych rąk Prezesa Banku, ze stosownym na adresie napisem, że o- 
hejmują deklarację do licytacji na dostawę Ciernia, składane, przyj
mowane będą do chwili na licytację oznaczoucj, to jest do d. 4 /16 
Sierpnia r. b. do godziny 12 w południe.

Prezes, Radca Tajny, J. Tymowski.
( za Naczelnika Kancelarji, K upiszeński. 

APARTAMENT na lm  piętrze od frontu, od ulicy Długiej, z Bal
konem, z oddzielnemi 3ma wejściami, składajacy się z 2ch Salo
nów ozdobnych, z Kominkami marmurowemi i Lustrami, 7u Pokoi, 
Kuchni, z rozmaitemi zachowaniami gospodarskicmi, Suterenami, 
oddzielną Gorą, Stajnią i Wozownią; Sklepy, różne pomniejsze Lo
kale i Składy, do wynajęcia od Sgo Michała r. b. Wiadomość u 
Rządcy domu pod Nr 543 przy uli; Długiej.

P rzy ulicy Nalewki pod Nr 2253, od Ś. Michała, CAŁE lsze  
flŁ T R O , do najęcia, składające się z 7 Pokoi z Balkonem, Spi
żarnią, Kuchnią angielską, Piwnicą, Drwalnią, Górą oddzielną 

0 suszenia bielizny, Stajnią i Wozownią lub bez. Wiadomość 
u gospodarza, na 2m piętrze od frontu w tymże domu.

p “'“ 7 h. m. osoba idąca ulicą Freta na Podwal, zgubiła ZE- 
W  «»AKEK złoty damski, średniej wielkości, na4ch kamieniach, 

z kapslem mosiężnym, z srebrnym cyferblatem, zawieszony na 
iroszce ziotej d0 zapjGan;a paska służącej, oprawnej w turku-

S tł S °  u  i Łaskawy Znalazca raczy takowy oddać do
kładu Maicrjałow Aptecznych przy ulicy Senatorskiej w domu 

• Kanomczek, za stosowną nagrodą. PP. Zegarmistrzów zaś u- 
Pcasza się, aby na takowy Zegarek raczyli zwrócić sw ą u watrę 

w razie zjawienia się., przytrzymać.
Młodzieniec posiadający kwalifikację do wykładania wyższych 

? . i szczególniej potizebnych u nas języków, francuzkiego, 
lenueckiego, rossyjskiego i innych, ma zamiar udzielać Ł E IA -  

na godziny, lub umieścić się> w domu iuteresowanego 
w W arszawie, dla korrepetycyj lub w yłącznej  nanki. Wiado- 
nosc w Drukarni Kurjera.

P O W Ó Z  7. fordekiem, lekki, a silnie zbudowany, 
7-datny podróży, jest do sprzedania w Hotelu Nad- 

* :-------- wiślanskim. Wiadomość u Stróża.

Pewna bardzo nieszczęśliwa familja, przeszedłszy z błogiego bv- 
tu, najsmutniejszych nieszczęść koleje, jakich nikt niedoświadczył 
pozostała bez żadnych środków ratunku, a rodzice jej późnem wie
kiem, słabością zdrowia, i najsmutniejszemi okolicznościami znęka
ni, me mogą żadnej udzielićpoaiocy. Dla tego też najstarszaieb Cór
ka, pragnąc z siebie dla Rodziców i młodszego rodzeństwa zrobić o- 
harę, ma zamiar wejść w obowiązki PANNY jako znająca się na 
wiejskiem Gospodarstwie, Zarządzeniu Domem, szyciu i praniu 
Nadmienia, iż najtrudniejsze przyjmie prace na siebie, aby tylko n- 
zyskać naprzód kwotę zł. 130, którąby zaspokoiła pierwsze potrze
by rodziny. Adres w Drukarni Kurjera, świadectwo pierwiastko- 

Stanu 1 konduily, w każdym czasie może być złożone 
§ Fabryka Lakierów  i t.p . p rze tw orów ,pod .firm ą  J. A . lirau%  
§se p r z y  uL- B o n ifra . N r  2163, w prost K ościo ła  0 0 . B o n ifra - l  
§lrow , przysposobiła znaczne zapasy wyrobów swoich i może od-8 
§powiedzieć wszelkim żądaniom; są w-niej do nabycia; Lakiery® 
§w różnych gatunkach i kolorach, do użycia na drzewo, metale ® 
§inarmur, saljan, papier, ceratę, wyroby snycerskie, meble, i t  p ’® 
gLakiery do odświeżania pojazdów, bryczek, szyldów; Lakiery do® 
§obnwia; POLITURY do upiększenia mebli; W ernixy konserwu-8 
§jące malowidła olejne i ramy złocone; Massy i Zaprawv do po-S 
§dłog. 1 ARBÓ OLEJNE prędko schnące, we wszystkich kolo-8 
§rach, urządzone wprost do użycia na drzwi, okna, bramy, szta-§ 
§ehety, dachy, wszelkie naczynia i sprzęty domowe (te ostatnie 8 
§jako środek ochraniający dopiero co wspomnione przedmioty od® 
^wszelkiego wpływu szkodliwego, jako to: słońca i powietrza 8 
gmianowicie w obecnej porze, są szczególniej dogodne dla JW W .8 
§i WVV. Obywateli na prowincji, zwłaszcza w okolicach od miast® 
godlcglejszycb, gdzie trudno o malarzy, a sprowadzenie ich, koszty 
gza sobą pociąga). W szystkie te wyroby pod względem doskona-8 
§łosci mc dozyczema nie pozostawiają, a za dobrość i trwałość®
§ Fabryka ręczy jako za wyroby z najlepszych materjałów spo-g 
§rządzone.^ Cena stała nader umiarkowana, przystępnemi je  czv-§ 
§ni dla każdego, kto czystość, porządek i ozdobę w domu i sprzę-8 
§tach lubi,_ a wyroby te tak są urządzone, że każdy może sam 8 
§bez najmniejszego zachodu trudności, wszelkie przedmioty malo-’§ 
§wać, lakierować, odświeżać, podłogi zaprawiać, stosując się® 
§tylko do przepisów, w który każda flaszka lub baryłka jest zao-8 
gpalrzoną. Obstalunki z prowincji franko nadesłane wprost doFa-S 
§hryki, jak  najstaranniej i najrychlej załatwiane liędn. ®
ao t*s «« vs un im im u* es» ur> on o c*s cze un i s  i s  cos css

Handel różnych Towarów KOLONIALNYCH, oraz FARB ma
larskich, w  bardzo korzystem miejscu, od lat kilkudziesiąt exy- 
stujący, z niedrogiem komoruem, przy ulicy pryncypalnej, jest 
do sprzedania z wolnej ręki pod korzystnemi warunkami. W ia
domość pod Nr 42 przy  ulicy Piwnej, na 2m piętrze.

5"ANiNłA S Ł lT ifc ^ C A , mająca chęć odbycia podró- 
o'7 posiadająca język niemiecki, tudzież zaopatrzona w do- 
lLbre świadectwa, zechce się zaraz zgłosić pod Ner 760, t 
^ p r z y  ulicy Elektoralnej, na lsze  piętro, lub do domu Wgo^ 

(Skwarcowa, do Kamerdynera Wojciecha, w lewym pawi-//// 
łonie od placn Saskiego, na lsze  piętro.

Pod N r 1109 przy uliW aliców , jest do wynajęcia od S. Mi
chała, 4ry POKOJE z Przedpokoikiem i Kuchnią, tudzież Staj
nia i Wozownia. Wiadomość na miejscu.

KREM MIGDAŁOWY (Creme d’aman^es ameres), M Y D Ł O  
w  puszkach do mycia, kąpieli i do golenia, już nadeszło do skła
du naszego przy ulicy Nalewki Nr 2244 a .—  Bracia N atanson, 
fabrykanci Mydeł i Pachnideł.

Potrzebna jes t B O K A  z jakimkolwiek bąć językiem. W ia
domość w dniu 10 b. m. od godz: 8 do 12 przed południem, w do
mu, gdzie Instytut wod mineralnych przy ulicy Granicznej, w po
dwórzu wprost bramy, na lm piętrze, po prawej stronie.
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Potrzebue są F C n n A K H I  dla przewiezienia 390 ludzi 
do Petersburga. Chęć mający wynająć takowe, może się po 
bliższą wiadomość zgłosić w  Niedzielę o godzinie 10 z rana, do 
Podpułkownika Zabałkańskiego Pułku Wanina, w  baraku Po
wązkowskim.

Podaje do wiadomości Szan: Rodziców i Opiekunów, że o trzy
małem pozwolenie trzymania UCZNI na stole i stancji, uczęszcza
jących do Szkół Rządowych, oraz dawania lekcji rysunków i 
malarstwa; takowych Uczni za umiarkowaną cenę przyjmuję, 
przy ulicy Elektoralnej w domu Kauczkowej Nr 755.

Józef W e r n e r .
Za połowę wartości, dla braku miejsca, do sprzedania duży 

okrągły S T Ó Ł ,  masyw mahoniowy, przy ulicy Sto-Jerskiej 
pod Nr 1775; wiadomość u właściciela.

|T  3  Niżej podpisani właściciele FABRYKI KORTÓW, mają 
zaszczyt zawiadomić Szan: Publiczność, iż pod firmą L. Silber et 
Sohne, założyli nową fabrykę Kortów wmieście Tomaszowie Ma
zowieckim; w  tej fabryce wyrabiają się Korty wszelkiego gatunku 
i w  najnowszym guście; z wyrobami swemi polecamy się względom 
łaskawej Publiczności i PP. Kupcom, zaręczając za dobroć w yro
bów i umiarkowaną cenę. Dla uniknienia nieporozumień, zawiada
miamy jeszcze, iż pod powołaną firmą L. Silber et Sohne, utrzymu
j ą  pomicnioną fabrykę Lewek Silber z swemi 2ma synami Samue
lem i Leopoldem Silber.—  L. Silber  c t Sohne.

W czoraj idąc ulicą Miodową, obok Kościoła XX. Kapucynów, 
zgubiono PAPIERY w liście, niezapieczętowane, sztuk 3, 
t. j .  Cenzura Szkolna, Świadectwo Lekarza, i Prośba do JW . 
Kuratora. Uprasza się najpokorniej o oddanie do Drukarni Ku- 
rjera , za najszczerszem podziękowaniem.

LOSY zkl: le j 76 Loterji, Nra 1 7 1 '/ , ,  10,471 % , 1 0 ,472’/a , 
17,583 '/ i ,  z Kantoru Expedycyjnego, zaginęły.

Ktoby miał LOKAL składający się z 2ch Pokoi i Ku
chni z dwoma wchodami na dole, lub na piętrze, przy 
jednej z pryncypalnych ulic, raczy złożyć swój adres 
w Drukarni Kurjera.

Trzy B U E S Z R A M A  w  oficynach, na dole i na lszem 
piętrze, po dwa Pokoje z Kuchnią;—  T rzy STANCJE w  Sutere
nach; wielka IZBA na SKŁAD lub na Magle; Dwa POKOJE 
7. PRZEDPOKOJEM, Kuchnią, i t. d., oddzielne; do najęcia od 
Sgo Michała r. b .—  R O Ś L I N Y  ORANŻERYJNE mogące się 
utrzymywać w zwykłych mieszkaniach na oknach, dla braku 
miejsca do sprzedania razem, lub częściowo, ZA POŁOW Ę CE
NY ich wartości; oraz STÓŁ SKLEPOWY z Pułkami, stoso- 
wnemi Szufladami i Kassą, przydatny do Apteki, Handlu Nasion, 
Korzennego, lub t. p., w  zupełnie dobrym stanie, niedawno od
nowiony i zaraz zdatny do użycia, za bardzo niską cenę do od
stąpienia, W domu pod Nrem 1 8 8 5  przy ulicy Nowy-Swiat, 
pierwszym za Najwyższą Izbą Obrachunkową.—  O cenach, do
wiedzieć się można na miejscu, codziennie po południu, między 
godzinami 5tą a 8mą, na 2giem piętrze w  oficynie.

Dnia 30 z. m. na Stacji Kolei żelaznej w W arszawie, z wagonu kl: 
3ej, zaginęło ZAWINIĘCIE z rzeczami i ważnemi Papierami pra- 
wuemi familijuemi, różneiui Obligacjami, Kwitami i Rewersami, ni
komu,do użytku posłużyć nic mogącemi, między któremi również 
znajdował się Dyplom Szlachectwa wCcssarst wie Ross: w yjęły, her- 
bti Rogala. Łaskawy Znalazca, Rzeczy te i Papiery, raczy oddać do 
Szwajcara w Hotelu Niemiec:, za co otrzyma stosowną nagrodę. ̂ yy yy

Franciszek Meybaum, b. Tancerz Teatrów W arszaw
skich, upoważniony Nauczyciel tańców, ma zaszczyt za
wiadomić JW W . i W  W. Obywateli m. Piotrkowa  i jego  
okolic, iż w dniu20 Sierpnia r. b. przybędzie do tegoż 
miastaj I rozpocznie udzielać lekcje tańca w nowo zało

żonej pensji przez W . Biskupską; przeto osoby chcą
ce korzystać z takowych, raczą się zgłosić do W, Biskup
skiej, utrzymującej pensję W yższą w Piotrkowie.

Do Składu Herbaty Chińskiej, ró 
żnych Towarów Rossyjskich, Korzeni 
i Trunków zagranicz:, w mieście Po- 
wiatowem Łęczycy, w domu W . Duzy 
Nro lO0/ , ,  nadszedł znaczny transport 
H E R D A T Y  Chińskiej w różnych
gatunkach: Żółtej z kwiatem, Zielo
nej i Czarnej, funt od zł. 10 do zł. 60, 
w paczkach opatrzonych plombą iety - 
kietą Składu; oraz Samowarów Tul
skich w różnych gatunkach; Tac bla
szanych i papierowych; Noży stoło
wych i kuchennych; Kłódek różnych; 
Form do ciast; Młynków różnych do 
kawy; Moździerzy; Żelazek; Stambu- 
łek i Cybuchów; Szczypców do świec; 
Lichtarzy; Musztardy w proszku; Po
mady iPerfum M usatow a ; LUSTER 
różnych; Cukierniczek; Laku w 6ciu 

gatunkach Pligina.', Miednic; Cerat różnych; Sera zielon: i Szwaj
carskiego; Szkatułek do Herbaty; Konfitur suchych; Buljonu i Ma
karonu włoskiego; MANNY (Kaszy Sago); Gitar Hiszpańskich; 
Szkła różnego; Porcelany; Świec stearynowych i łojowych; Kała
marzy różnych; Ostróg różnych; Szczotek do glowy; NOŻYC do 
strzyżenia owiec; Rulet do okien, i t. p. Powyższe artykuły  sprze
dają się po cenach bardzo miernych.—  G. G rydin  3ci.

ZAKŁADY MŁYNA PAROW EGO
na Solcu pod  Nrem 2913.

Z powodu nowego podwyższenia się Cen za granicą, p ła-m ' 
.c i się w Zakładach tutejszych obecnie za korzec H Z E -  ™ 
/  IPA H .IT  zimowego, po Złp. 3 8  czyli Rsr. 5  kop. 3 © , ^
, za H A H I P S  zimowy, stosunkowo wyżej.

Dyrektor Zakładów, A. Laessig .

Zagubiony został lA O łW Ó H  Banku Polskiego na zastawione 
kosztowności, za Nrem 34,147, przez Ejzyka E r  (e r  man  z Lubli
na w dniu 3 (15) Maja r .  b. Łaskawy Znalazca raczy powyższy 
Dowód złożyć Mośkowi M ilner  przy ulicy Przechodniej Nrp 797, 
w Składzie Papieru, za stosowną nagrodą.
~  / /R S  Dnia 2 b. m. zabłąkała się na ulicy SUCZKA z ras- 

sy szpiców, cała binła, z długą szcrścią, z broszką 
. i n a  szyi skórzaną, zamknięta “* zameczek. Ktoby ta
kową przytrzymał, raczy odnieść do domu przy ulicy Nowy-Świat 
Nr 1254, do Lokaja Tomasza, a odbierze nagrody Zł. 20.

Dziś rano ciepła stopni 16. Wczoraj w południe 24.
Dziś rano wysokość wody no tV iile  stóp 3.
TEATR WIELKI. Dziś, Jerozolim a. Nowe Tańce.
TEATR R0ZMAIT-- ■lulro  , B

DZIS, o godz: 6cj w ie
czorem, w Menażerji p . 
Prauscher, odbędzie się 

KARMIENIE drapieżnych 
Z W I E R Z Ą T ,  ż y wemi 
Zwierzętami. — Przytem  
zawsze jest do widzenia

_______________ sławny ( i A B O E T
1 C Z N I .AIATO

W Drukarni Kurjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszawa dnia 27 Lipca (8 Sierp:) 1850 r .—  Starszy Cenzor, L. T. Tripplin .


